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Drukiem i nakładem D nikarn i  N adw ornej W'. D eckera  i S p ó łk i .  — R e d a k to r  odpow iedzia lny : J\'. Kamieński

Z pow odu Ś w ią t B ożego Marudzenia, (iay.eta dopiero w  poniedziałek dnia 27. Grudnia wydaną będzie.

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
B e r l i n , 21- G rudnia .— W edług  jednego dziennika berlińskiego, który 

w  sprawach sądowych zamieszcza wiadomości pew ne, znajduje się w wię­
zieniu Moabit 9 3  Polaków skazanych na różne k a r y ; w sprawie tej 8 0  ob­
winionych apelowało od zapadłych na nich w y ro k ó w , 2 2  zaś częścią za­
przestało na wyrokach pierwszej instancyi, częścią udali się do łaski k ró ­
lewskiej przez swych obrońców.

W  tych dniach aresztował dyrektor policyi D u n c k e r  tajnego radzcę 
nadwornego W e  d e c k  e w Hanowerze i sprowadził go do więzienia w Ber­
linie zwanego Hausvogtei. Podobno z radzcy wyprowadzone zostanie śledz­
tw o podobne do sprawy Testa i Cubiera.

Z listu pana F e l l e n b e r g a ,  mającego zakład naukowy w Hofwyl pod 
Bernem, pokazuje się, źe do rozpuszczenia młodzieży z swojego zakładu 
znagliły go nie stosunki obecn , lecz przyszłość zagrażająca w ypadkam i, 
które przez wiele lat potrwać mogą. Rzeczą jest pew ną, źe mocarstwa
d a le k o  si lnie j  o p ie ra ć  s i f  b ę d ą  zm ian ie  u s t a w y  s z w a jc a r sk ie j ,  n iż  walce p r z e ­
ciw sprzymierzu odrębnemu i jezuitom. P o d o b n o  małe k m t o n y ,  j a k  Gla- 
r u s ,  Appenzell itd. mają u tworzyć nowe stronnictwo oporu.

W I A D O M O Ś CI  ż : U l i A M t n L
K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

W a r s z a w a ,  dn. 2 0 .  Grudnia. — Z rozporządzenia władz wyższych 
mają być zabezpieczone na rzecz skarbu majątki i fundusze następujących 
zbiegłych za granicę osób: 1) An. Grzybowskiego, ofic. ekonomicz, z wsi 
Chodowa, pow. Gostyńskiego. — 2 )  Konstantego W aleszyńskiego, syna 
dzierżawcy wsi Jurkow ice ,  pow. Sandomirskira. — 3 )  Karola Petie, czela­
dnika szewckiego, który pracując w Kaliszu u tamtejszego majstra, w 1 8 4 3 .  
roku zbiegł. — 4) Alfonsa, Jana Nepomucena, franciszka trzech imion 
Korwin Olszewskiego, syna właścicielki części gruntów wsi Bereście, 
w  pow. Hrubieszowskim położonych, który będąc aplikantem w biórze 
komissyi wojew. Sandomierskiego, w czasie rewoiucyi zbiegł. — 5 )  Oskara 
Swiderskiego syna dym. oficera b. w. p . ,  który od roku 1 8 3 9 -  do 1841- 
prywatnie aplikował przy budowniczym powiatowym gub. Radomskiej. —
6 )  Stanisława Nowaka, który ukończywszy 111, klasy wgimnazyum Radom­
skiem, przebywał w Radomiu u krewnej sw oje j,  w roku 1 8 4 1 .  zaczął 
aplikować przy inżynierze gub. Radomskiej,  a następnie w 1 8 4 3 .  roku 
przybyw szy  do W arszaw y ,  wydalił s'£ za granicę.

S z w a j c a r y a .
A s arnen, m i a s t a  s t o ł e c z n e g o  k a n t o n u  U n t e r w a l d e n ,  d o ­

n o s z ą  p o d  d n i e m  13.  G r u d n i a  co następuje. Gmina krajowa zgro­
madzona w Niedwalden, jednogłośnie uchwaliła odstąpienie od związku od­
rębnego i przyjęła liberalne projekta do poprawienia konstytucyi kantonal- 
nej na posła sejmu walnego obrano pułkownika Wiirscha. Zgromadzonych 
osób na tej gminie by}0 3OO0. W  °góle liberalni stanowili bardzo zna­
czną większość. Landainraann Stanisław Ackermann, w mowie swej po 
wiedział, iż każdy musi być tego zdania, że umiano kraj w błąd wprowa 
dzić, jak niepodobna zapiera^  że go potem chaniebnie zdradzono. W zywał, 
aby  obrano mężów, k t ó r z ^ j  Jjraju niepogrążali w podobne nieszczęście 
i żeby już  porzucouo nazwę c z e r w o n y  i c z a r n y ,  która obrażać każdego 
pow inna ,  co się liczy do tego lu (, 0wego stronnictwa, a odróżnia od ogółu.
Następnie złożył swój urząd i insignia, lecz natychmiast został na nowo 
przez obór, powołany do przewodniczenia zgromadzeniu.

Z u g ,  12 .  Grudnia. — ty m c za so w y  rząd naszego kantonu wydał na­
stępującą odezw ę: »Najdrozsi spółobywatele! skoro nasz dotychczasowy

rząd został zmuszony na dniu 22 . Listopada do kapitulacyi 1 od tej chwili 
aż do obecnego czasu niebył przez reprezentantów uważany za rząd kan- 
tonalny, jako też party  przez konieczność, do wrócenia na drogę dobrego 
porozumienia z konfederacyą i nawet uznania jej władzy — niemógł się ostać, 
zgromadzenie obywateli mających prawo głosu , zebrane w  dniu 5 . b. m. 
postawiło nas podpisanych na czele kantonu. W  skutek otrzymanego upo­
ważnienia rząd ukonstytuował się na swem posiedzeniu dnia 7 . b. ni. i roz­
począł wypełniać obowiązki władzy najwyższej. Stanąwszy zaś w  stosun­
kach z reprezentantami konfederacyi przez walny sejm przysłanemi, zaraz 
w tym samym dniu został przez nich w swojćm stanowisku uznanym i co 
do wszelkiej opieki ze strony konfederacyi otrzymał należyte zapewnienia. 
Za główne swoje zadanie uważa rząd tymczasowy z jednej strony ułatwiać 
bieżące sprawy kantonalne, a z drugiej, przywrócić według aktu przymie­
rza do miejsca właściwego swoje stanowisko względem konfederacyi, jako 
też wewnątrz kraju ustalić na nowo stosunek praw ny w miarę rozlicznych 
potrzeb. Aby zwłaszcza cel ostatni jak najspieszniej osięgnąć i o ile tylko 
w naszej mocy, kanton od ciężaru inkwaterunkowego uwolnić, chwyciliś- 
m y  się wszelkich środków do zwołania władzy konstytucyą zajmować się 
obowiązanej, to jest rady konstytucyjnej składającej się z 6 5 “członków. 
Ażeby wain drodzy spółobywatele okazać, źe konieczna jest  potrzeba po­
prawienia konstytucyi, pomijając jej bardzo wiele krzyczących o zmianę 
w ad , zwracamy tylko uwagę waszę na zachowywany dotychczas system 
podatkowania, którego nadal zatrzymywać całkiem niepodobna, jeżeli mają 
być zakryte długi, któremi kanton przez rząd dawniejszy został obarczo- 
nym.  Licząc tylko przez przybliżenie i to przypuszczając raczej mniej, 
jak więcej musi szkoda i strata , którą dawniejszy rząd przez swoje nieszczę­
sne przyczepienie się do związku odrębnego na kraj sprowadził, być przy­
ję ta ,  przynajmniej na 5 0 0 , 0 0 0  fr. szwajcarskich. Zaraz w przyszłym ty ­
godniu , najdrożsi spółobywatele, musicie nie małą ponieść ofiarę. Nasz 
kanton już  od dn. 20 .  Grudnia będzie zniewolonym wyliczyć w gotowiznie
2 6 . 0 0 0  fr.,  jako część kosztów zaliczonych w  summie miliona franków na 
te kantony, ktre składały związek odrębny. Na bezpieczeństwo dalszych 
kosztów ma kanton podać konfederacyi, jaką pewną rękojmią co do summy
8 0 .0 0 0  fr. Aczkolwiek te ekonomiczne trudności, zdają się niepodobnemi do 
przezwyciężenia, to nasze działanie w skutek zaszłych rozterków i rozprzę- 
żónych umysłów przez nieufność, musi znajdywać tym więcćj zapór,  że 
ludzie egoistyczni i łamiący swój obowiązek, przez matactwa pomiędzy 
obywatelami w p ływ  każdemu rządowi utrudnili. Pomimo to wszystko 
rząd tymczasowy przedsiębierze swemu powołaniu należycie odpowiedzieć. 
Będzie się starał wszelkiemi siłami o zjednanie sobie przychylności uczci­
wych i rzetelnych, a dotychczas w błąd wprowadzanych i chaniebnie uwie­
dzionych obywateli; przez leczenie z oględnością ran długo jeszcze krwią 
broczyć mających, przez ścisłe trzymanie się przepisów praw nych ,  pra­
wdy i sprawiedliwości,  jako też przez niezmordowaną p racow itość , chce 
udowodnić, źe honór ,  wolność i niepodległość k ra ju ;  ogólny dobry byt 
i szczęście nie tylko są na jego ustach, ale jako g łów ny  cel i w jego sercu. 
Ja k  tedy rząd z dobrą wiarą i miłością oraz przywiązaniem bierze się chę­
tnie do obowiązku swojego, tak liczy też na to, najdrożsi obywatele, że go 
z wiarą i ciągle wspierać będziecie; liczy na wasze zaufanie i ducha miłością 
ojczyzny przeniknionego; liczy w szczególności na to, źe wasze uszy za­
tkniecie na wszelkie poduszczania, które was już  doprowadziły do ostate­
cznego brzegu przepaści. Najbliższa przyszłość poda wam sposobność do 
wybrania ludzi waszych zasad do władz rządowych. S tosujcie, kochani 
spółobywatele, przy wykonw waniu  tego najpiękniejszego prawa republi­
kańskiego, wasze zdanie, wasz w ybór do bezstronnego przekonania, a uni­
kajcie tych jadem pryskających podszczuwaczy i potwarców, co to przy-
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stro jeni w  rozmaite b a r w y ,  troszczą  się o w aszą re l ig ią ,  w olność  i n iepod­
leg ło ść ,  a właściwie k łopocą  się ty lko  o w łasny  in te res ,  źle czy dobrze 
zrozum iany .  Jeżel i  zgodny  i sp o k o jn y  stosunek do konfederacyi ma się na 
n o w o  usta lić ,  to  na żaden sposób nie  możecie pokładać  zaufania w ludziach, 
k tó r z y  w  tak lekkom yślny  i ciężkiej odpowiedzia lności podpadający  sp o ­
s ó b ,  naduży li  zaufan ia ,  a b y  w łasną  ojczyznę p o g rąży ć  w nieszczęście. 
Naszem chasłem są  pomuślność  całego lu d u ,  p o jednan ie ,  łagodność , p rz e ­
baczenie dla z w ie d z io n y c h , a niedająca się p rzebłagać su row ość  przeciw  b u ­
rzycielom i kara  p rzez  sędziów z a w y ro k o w a n a ,  przeciw  w innym . — Z u g  
dnia 9 .  G rudn ia  1 8 4 7 .  r. W  imieniu rządu  tym czasow ego p rezy den t  G u ­
s t a w  A d o l f  K e i s e r .  T y m c z a s o w y  sekre tarz  K A L a n d t w i n g . «

B a z y l e a ,  dn. 1 6 .  Grudnia .  — Z b re ib u rg a  doszło nas następujące 
donies ien ie :  »Przed n iedaw ny m  czasem , ja k  stało po dzienn ikach ,  znaczna 
część b y łych  cz łonków  ra d y  r z ą d o w e j ,  r ad y  w ie lk ie j ,  oficerów, u rzę d n i­
kó w , ludzi p r y w a tn y c h ,  w  ogóle do 8 2  osób oskarżono o zb rodn ią  kraju 
( I lo c h v e r r a th ) ,  ale każdy  chodził sobie w o ln o ,  tymczasem nagle dnia 6. 
G rud n ia  rząd  ty m czaso w y  w y d a ł  p rzeciw  nim list imania. P raw ic  w sz y ­
stkie z rzeczonych  o sób ,  k tóre  ty lko  n ieby ły  w  stanie u m k n ą ć ,  zostały  
poaresz tow anem i,  jak o  też wielka liczba księży  i obyw ateli z różnych  okolic 
k an ton u .  Dnia 1 1 .  b. ra. n as tąp iły  w y b o ry ,  rzecz więc na tu ra lna ,  że opi 
nia  publiczna musi u w aż ać ,  iż a resz tow anie  stało w  s tosunku  do w y b o ró w .  
P rzec iw n icy  rz ą d u  m ów ią  w ięc: »skonfiskowano wolność osobistą  i skon .  
fiskowano ludow i p raw o  w y b o ró w ,  jak  dawniej się w yraża!  K a z i in i e r  z 
P f y f f e r  opp on en t  zgasłego rz ą d u  lucernskicgo. _  Można pow iedzieć ,  że 
n o w e  r z ą d y  b iorą  zupełnie  p rzy k ład  z daw niejszych.

Z i i r i c h ,  d. 1 5 .  G rudnia .  — Miasta niemieckie ciągle p rzysy ła  ją adressy 
pow in szo w an ia  S zw a jc a ry i  z p o w o d u  "w ażnego  zw yc ięs tw a  wolności 
i p ra w a  nad n ikczem nym  buntem i systematem obskuranckim.« L itu ją  się 
tu  nad koczującym  po obcych miastach S iegw artem  M ulle rem , choć też by ł 
g łó w n ą  p o d p o rą  szkaradnej jezuickiej polityki. Dnia 5 .  G rudn ia  prze­
trząsa ła  go w  D oraodosso li  polieya miejscowa. W zię to  mu sk rzy n k ę  ze 
1 5 0 , 0 0 0  fr. szw a jca rsk ich ,  k tó ra  została op ieczętow aną i pod s traż dw óch  
k a rab in ie ró w  oddaną. W  pro toku le  zeznał pan S ie g w a r t ,  że pieniądze te 
s ą  w łasnością  arcyksięcia austryack iego  wicekróla lom bardzko-weneckiego 
R a in e ra ,  i ze mu je  chciał sam odwieść do M edyolanu. Nie zw ażano  atoli 
na to w szystko ,  lecz za trzym ano  sk rzynkę .  Do polieyi w D om odosso li  w s ta ­
w ia ł  się za S iegw artem  waliski jen e ra ł  Kalbermatten, ale m u odpowiedzia ła , 
ze jej n iew iad om o ,  aby  po do bn y  jen e ra ł  istniał.  Z początku p rz y t rz y m a ­
nego  chciała polieya pod  zas łoną  żand arm ów  odesłać do N o w ary ,  lecz je n e ­
r a ł  K alberm aten  w y p ro s i ł  g o , aby  od tej zniewagi. Pozw olono  mu się 
udać  do M ed yo lan u ,  gdzie bavvi, lecz sk rzyn ka  z pieniędzmi pozostała 
w  Domodossoli.

Co się ty czy  L u ce rny ,  F re ib u rg a ,  a naw e t W a l i s u ,  poniew aż w tych 
kan tonach  je s t  p e w n y  ru ch  p rzem y s ło w y ,  przeto  idejc pos tępu  znalazły 
p rz y s tę p  i nie  m ożna w ą tp ić ,  że n o w y  system r z ą d o w y  nietylko bez op o ru  
zostanie w p ro w a d z o n y ,  ale się n aw e t  ustali. Inaczej ma się rzecz w pier­
w o tn y c h  kantonach S z w a jc a r y i , gdzie lud z łożony  z sam ych pasterzy , nie­
zmierna tak ła tw o  od w iek ów  zakorzenionego pojęcia o rządzie. I te kan­
to n y ,  n ib y  to  chęrnie  p rz y jm u ją  r e o rg a n iz a c y ą , ale skoro  się ty lko  usuną 
w o jska  o k u p a cy jn e ,  zacznie się n iew ątp l iw ie  po kazyw ać  niechęć i oppozy  
cya p rzec iw  n o w y m  stosunkom . W  Z u g u ,  skoro  nadejdzie M ajow e zg ro ­
madzenie gm iny  k ra jow ej ,  n ieu trzym a się, ani jeden  członek teraźniejszego 
rz ą d u  ty m c z a so w e g o ; w  S c h w y z  w y jd ą  na landam m anów  dw aj mężowie, 
k tó rz y  w p raw dz ie  oponow ali  się p rzeszłem u r z ą d o w i ,  ale nienaleźą b y n a j­
mniej do s t ron n ic tw a  radykalnego. YV Uri mają być poobierani ludzie 
w p ra w d z ie  młodzi, ale wcale n iew iążący  się z radykalistami. W  U nterw al-  
den h is to ryczne  urodzenie  je s t  jeszcze wielkiego w p ły w u  i panow ie  D urre r  
i Sp ich t ig  potrafią  pozostać p rzy  na jw iększym  w p ły w ie ,  a ci nie są wcale 
za wielkiemi nowościami,

F r a n c y a .
P a r y ż ,  dn. 1 7 .  G rudnia .  — P om iędzy  o sobam i,  k tóre  miały w  osta­

tn ich  dniach posłuchanie  u króla, w ym ien ia ją  księcia Decazes, k tó ry  często 
do  ra d y  je s t  u ż y w a n y  p rzez  L udw ika  F i l ip a ,  tudzież d y p lo m ató w  p. Ba- 
ran te  i Bacourt.

D ep u tow an i  ministerialni zgromadzili się w czora  u pana G u izo t ,  k tó ry  
zdał im sp ra w ę  z czynności sw y ch  po li tycznych  od czasu odroczenia os ta ­
tn ich  posiedzeń izb i ro z w in ą ł  p rzy sz ły  plan walki par lamentarnej.  M ow ę 
od t ro n u  u ło ż y ł  sam p. G u izo t i w spom ina w  n ie j ,  źe rząd  p rzed łoży  p ro ­
je k t  do re fo rm y  s to su nk ów  pocz tow ych  i poda tku  od soli.

Dzienniki dzisiejsze pozaraieszczały w stępne a r ty k u ły  o reformach za­
m ie rzonych  i o sp raw ie  szw a jca r sk ie j , lecz nic now ego w  uich nie po ­
w iadają .

Commerce na rzeka ,  iż rząd  popiera  wszelkiemi środkami ministerialną 
Presse . Podobn ie  dzieje się i na p ro w in cy ach ,  gdzie właściciele d ru k a rń  
w y d a ją c y  gaze ty  t rzym ające  z r z ą d e m , o t rz y m u ją  wszelkie ro b o ty  adm ini­
s t rac y jn e ,  k tó re  dobrze  są  opłacane i nie po trzeb u ją  się obawiać w psółza-  
w odn ic tw a  innych  d ru k a r ń ,  k tó reb y  i taniej i lepiej d ru k o w a ły ,  g d y b y  ro ­
bo ty  drukarsk ie  w ypuszczane  b y ły  przez licytacye publiczne.

W e d łu g  ostatnich w iadomości z N eapolu  k ró l obojga S ycy li i  nie chce

p rzys tąp ić  do zw iązku  celnego włoskiego i ośw iadcza ,  że w przód  musi p o ­
znać zasady tego zw iązku .

Patr ie  p rzyp isu je  pos tanowienie  w ładzy  naczelnej szwajcarskiej w zg lę ­
dem kary  nałożonej na Neufchatel ,  radom posła angielskiego p. Canning.

Dziennik sp o ró w  donosi z B erlina , ze pismo Mierosławskiego »debat 
entre la revolution et la contrcrevolu tion  en P o logne ,  w ysz ło  na w idok 
publiczny bez jego zezwolenia. P odobno  sw ó j rękopism z łoży ł u d y rek to ra  
więzienia i podał przeciw niemu skargę.

W e d ł u g  gazety  P re s se ,  mieli podać w ysłan i z Palermo depu tow an i do 
Neapolu p e ty cy ą  do króla, w której żądają  k onsty tucy i z roku  1 8 1 2 . ,  znie­
sienia wszelkich p rzyw ile jów ,  rozdziału Sycylii  od Neapolu. G dy by  król, 
tak g łoszą  przynajm niej  w Pa le rm ie ,  nie zezwolił  na te ż ąd an ia ,  natenczas 
Sycylian ie  z łoży l iby  go z t r o n u ,  w ybra l iby  re jcncyą  rządzącą  w  imieniu 
jego najs tarszego syna  i poddaliby się pod opiekę Anglii. K ról jednak  nie 
myśli ustąpić.

Gazette p o w ia d a , ze P ru s sy  mają zamiar cofnąć się od konferencyi 
szwajcarskiej . A u s try a  jed nak  żąda ,  ażeby mocarstwa ośw iadczy ły ,  że 
układ  zw ią z k o w y  może ty lko  uledz zmianie za przyzw olen iem  mocarstw.

Nasz gabinet zbiera ow oce sw ej wąchającej się polityki. D z i e n n i k  
s p Q r ó  w  trąbi do o d w ro tu  i j e s t  p rzy m u szo ny m  do naiwnego w yznania ,  
że py tan ie  p raw ne  w S zw ajcary i  polegało na teoryi.  W  całej więc p o l i­
tyce chodziło o w yjaśnienie  p r a w a ?  Jakże  to pogo dz ić ,  z posyłaniem 
broni sp rzy m ie rz 1] o d rę b n e m u , z przyrzeczeniem mu o tw artego  w sparcia  
i g ro źb am i?  D z i e n n i k  s p o r ó w  sam w y d a ł  na siebie w y ro k  i sp r a w ­
d za ją  się nasze przepow iednie  uczynione p rzed  kilku miesiącami, źe fran- 
cuzka dyploraacya zapatru je  się p rzew ro tn ie  na sp ra w y  szwajcarskie. G d yb y  
przed sześciu tygodniam i chw y con o  się innej p o l i tyk i ,  nie b y ło b y  dzisiaj 
takich ża r tów  rozs ianych w odpow iedzi naczelnej w ładzy  szwajcarskiej na 
notę  dyp lom aty czną  francuzką i takiej ironii w  odpowiedzi lorda Palm er- 
stona. Jak ież  nie pisze w y b o rn e  w ary acye  M . C h r  o n i c I e na ten temat 
z a r to b l iw ? ;  p rzypom ina  bardzo grzecznie G u iz o to w i , źe winien wdzięczność 
angielskiemu g a b in e to w i , iz odradził zamieszczenia g róźb  w  nocie d yp lo m a­
tycznej , bo w ówczas o d w ro t  dalekoby b y ł  śmieszniejszy. S tra tford  Can­
ning żadnej n o ty  dyp lom atycznej nic p o d a ł ,  a w ed ług  oświadczeń P alm er-  
stona i L andsdow na  ograniczy się na daniu rad y  przyjacielskiej. D orozu­
mieć się m o żna ,  j a k ą  ta rada będzie ,  i każdy  p rz y z n a ,  że s łuszną  jes t  rze ­
czą w  te  p o rę  doradzać um ia rk ow an ie ,  aby  nie dać p o w o d ó w  do n o w y ch  
starć z dw oram i pólnocnemi. N a w e t  T i m e s  staw ająca  z sw ych  zasad 
w  obronie sp rzym ierza  odrębnego, mówi co nas tępu je :  dla nas pozostaje 
ty lko rzecz jedna do załatwienia w  S z w a jc a ry i ,  aby  mężowie u m iarkow an i 
szw ajcarscy  s p r a w y  sw ej o jczyzny  poprow adzil i  d rogą  łagodności i zgody. 
Mamy p ow ó d  do p rzyp uszczen ia ,  że ż yw io ł  um ia rk o w a n y  znajduje  się 
w  S zw ajcary i  i ten podeprzeć p ow inna  E u rop a .  G d y b y  zaś w ładza na­
czelna inną miała się puścić d ro g ą ,  a zamiast zagojenia r a n ,  p rzy s tąp i łab y  
do amputacy i zd rzuzgotanych  członków , natenczas ła tw o b y  mogło być zd ro ­
wie całego t l a ła  szwajcarskiego p rz y  takiej operacyi na najw iększe n iebez­
pieczeństwo narażone.

W  mennicy p rz y g o to w an o  ju ż  stemple do przebicia daw ny ch  sz tuk  
miedzianych z czasów rew olucyi ,  zaraz po zgrom adzeniu się izby i za tw ie r­
dzeniu przez nią. F ran cya  posiadać będzie sztuki z dw óch  s o u s ,  jednego  
sous dw óch  i jednej centym y.

P r e s s e  czyni u w a g ę ,  że w 1 8 4 1 .  r. p rzep ły nę ło  kanał La Manche 
po dróżnych  z Anglii do F rancy i  9 0 , 0 0 0 ;  gd y  w  1 8 4 3 -  roku  założono 
kolej żelazną F o ls ton e -D o xer ,  ta liczba w zrosła  do 1 0 2 , 9 5 8  a w  r. 1 8 4 6 .  
po o tw arc iu  francuzkiej kolei żelaznej północnej na 1 5 8 , 8 3 5 .  T ego  samego 
roku  przy jecha ło  3 6 , 6 3 5  p od różn ych  przez Ostendę a 6 6 3 2  przez A n tw e r ­
pią, tak więc w  ro ku  1 8 4 6 .  pom iędzy  Anglią a sta łym lądem na tych  trzech 
drogach 2 0 0 . 0 0 0  przeszło, podróżnych  przyjechało.

Jak  mało liczyć można na poddanie  się K abylów  w ładzy  francuzkiej, 
dow odzi tego najlepiej sm u tn y  dla wielu E u ro p e jc zy k ó w  w ypadek .  W  dniu  
1. G rudnia  rozeszła się tu  w ieść , źe dw a o k rę ty  europejskie  rozb i ły  się po 
w strzym an iu  najs traszliwszej b u rzy  w  zatoce W ed-Sasa ff  pom iędzy  D ellys  
i Bugia. D odaw ano p rz y t e m ,  źe K abylow ie  rzucili się na porzucone na 
brzegu s ta tk i ,  z rabow ali je  i osady jak o  jeń ców  w  g łąb  kra ju  zaprowadzili.  
Tera więcej obaw iano się o los nieszczęśliwych, źe ta część Kabylii na jw ię ­
cej op ie ra ła  się w ładzy  F rancu zów . Jak  ty lko  książę Auraale o tem się 
dow iedz ia ł ,  na tychm ias t  zarządził w szystk ie  ś ro d k i ,  by uzyskać  w ydan ie  
rozb itków  w ładzy  francuzkiej. W y s ła n o  gońców  nadzw ycza jnych  do Dellys 
Cugia ,  Aumale i S e t i f  z ins truk tyam i do gubern a to ró w . Książe napisał 
zaraz do Bel-Kassema jako  naczelnika uajwięcćj w p ły w u  w  Kabylii posiada­
jącego, by  uzy sk a ł  w ydan ie  jeńców , dając mu do zrozum ien ia ,  źe za w s z y ­
stkie k rzy  w d y  Europe iczykom  w y rządzo ne  czeka s trasz l iw y  odw et K abylów . 
D o tą d  nie w iadomo o sku tku .  K abylow ie  zażądali 5 0 0 0  fran k jak o  oku p  
za w ypuszczenie  tych ludzi na wolność. Sądzona  w  A lg ierze , iż w y d a n o  
rozkaz  w ypłacenia  tej su m m y  ale nie w formie u rzędo w ej ani u rzę d o w ą  
d rog ą  ale ta jem nie ,  poniew aż władza nie chce mieć naw e t p ozoru  w cho­
dzenia w  uk łady  z buntow nikam i.  Dwa pokolenia U led-A ruy  i Aies zos ta ły  
poskromioneini przez ko lum nę przeciw  nim z Se t i f  w y s ła n ą ,  k tó ra  ju ż  do 
S e t i f  p ow róc iła .  S z e ry f  M uley-u l-A łoned  baw i w  k ra ju  S a t a h , a S z e ry f
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M u ley -M o h a m ed  znajduje s ię  w  T ajes  u pokolenia  Beni-Yala . B u n to w n icze  
o d d z ia ł j  tego ostatniego pokolenia napadniętemi zosta ły  przez w ierne  p o k o ­
lenie B en-Dżeda. Blokada ściśle je st  u tr z y m y w a n ą  a ty lko w iern y m  B en-  
Y ala  p o z w o lo n o  upraw iać  gruuta na rów nin ie .  Jenerał Bedeau z  8  batalionami  
r u sz y ł  do Philippevil le  dla zbud ow an ia  reduty  w  kraju B en i-Sa lah ,  która 
będzie s łu ż y ć  dla w strzym ania  napaści K a b y ló w ,  dla dania w iększego  bez­
p ieczeństw a  kolon izacyi  w  dolinie S a ssa f  a zarazem będzie punktem oparcia  
w  razie powstania .

A  11 g  I i  a .  .
L o n d y n ,  1 5 -  Grudnia. — Ż yczen ia  radykal istów  o dn oszą  się  sz c ze ­

gólniej  do prawa i do sposobu g lo so w a n ia .  Chcą g lo so w a n ia  za pom ocą  
gałek . Starają się  przeto w y ś w ie c ić  w szy s tk ie  n iedogodności  w y p ły w a j ą c e  
z  g ło so w a n ia  ja w n eg o .  Pan W a k le y ,  jeden z n a jw y m o w n ie jsz y ch  cz ło n ­
k ó w  tego  s tro n n ic tw a ,  w n ió s ł  w czora  o uchw alen ie  ś ledztwa p rzec iw  n a ­
m ies tn ikow i G loucestershire  K arolowi o f  F itzhardinge. T en  naprzód się  
starał o w strzym anie  sw e g o  brata Grantleja B erkeley  od w sp ó łza w o d n ic tw a  
podczas w y b o r ó w ,  a później d o ło ż y ł  pracy, aby  przepadł w  w yb o rze .  S y ­
p a ł  pieniędzmi na w szy s tk ie  s trony ,  przek u p o w a ł  przez sw o ic h  pośredn i­
k ó w  w y b o r c ó w ,  kazał im przynosić  węboram i w ina  i w ó d k i r podburzał  
o p o jo n ą  tłuszczę  do g w a ł t ó w  i t. d. P o stęp o w a n ie  po d o bn eg o  rodzaju sprze­
c iw ia  się  bardzo przepisom w y b o r ó w .  W e d łu g  nich nie p o w in n i  p a ro w ie  
ani na leżeć ,  ani się  mieszać do w y b o r u  c z ło n k ó w  izb y  niższej. T ym czasem  
pa r o w ie  u trzy m y w a li  c zę s to ,  źe  mają prawo w y b o r u  i p r z y b y w a l i  sześcio-  
konneini pojazdami na w y b o r y  i g łos  dawali.  Jakże Anglik  nie ma się  m ie ­
szać do w y b o r ó w ,  to je g o  ż y w i o ł ,  lubi w y b o r y ,  bo go  wzruszają . Z a­
p y ta n y  lord M elb o u rn e ,  ja k ą  ma p r z y jem n o ś ć ,  że  je s t  prezesem m inistrów  
tak potężnego  kraju, o d p o w ied z ia ł :  J  think it a v e r y  pleasant exc item ent!  
( R o b i  mi to bardzo miłe  w z b u r z e n ie ! )  Zdaje s ię ,  źe  lord F itzharding nad­
u ż y ł  n a w et  podczas w y b o r ó w  z w y c z a j u ,  p os tęp ującego  w b re w  praw u .  
O droczono na piątek p o s ta n o w ie n ie ,  czy li  ś le d z tw o  przec iw  niem u ma być  
rosporządzone.

Rada gminna L o n d y n u  postanow iła  podać p e ty c y e  do obu  izb parlamen­
t u ,  aby em ancypacya ż y d ó w  pod każdym  w zg lęd em  nastąpiła. N o w y  al­
derman ży d o w sk i  S a lo m o n s ,  bardzo p o w a ża n y  k u p ie c ,  b y ł  obecnym  na 

tych  naradach.
Ceny z b o ż o w e  idą w  górę.
K ró lo w a  z n ó w  przy  nadziei i sp odz iew a  się p o łogu  w  Marcu.
L o n d y n ,  d. 1 6 .  Grudnia. —  Na posiedzeniu  dzisiejszem izb y  niższej,

p o w s ta ł  lord J .  R u sse l  i u czy n i ł  w n io s e k ,  aby izba zaw iąza ła  się  w  jeneral-  
n y  komitet dla n a rad z en ia  sig n ad  bilem z m ie rz a ją c y m  do  zn ies ien ia  w s z y s t ­
kich ograniczeń o byw ate lsk ich  i po l i ty czny ch  c iążących  na żydach  w  Angli i .  
L u b o  nic m ogę p r z y to cz y ć  tak w a żny ch  p o w o d ó w ,  m ó w i ł  lord R u sse l ,  jak  
w  s p r a w i e  em ancypacyi  d iss identów  i k a to l ik ó w ,  chodzi tu  j e d n a k o  w y ­

z w o le n ie  z pod w ię z ó w  o b y w a te lsk ich  i po l i ty cz n y c h  4 0 , 0 0 0  poddanych  
angielskich. K w esty a  ta o przypuszczen ie  ż y d ó w  do parlam entu,  ty c z y  się  
bardziej zasad niż polityki .  W y c h o d z ą c  z zasady, źe każdy A n glik  ma pra­
w o  r ó w n e  do z a sz cz y tó w  i k o r z y śc i ,  które nadaje k o n sty tu cy a  angielska,  
że  religijne opinie nie m ogą pozbaw iać  tych  korzyśc i  w szy s tk im  z a p e w n io ­
n y c h ,  u tr z y m u ję ,  ze zy dz i  p o w in n i  tych  sam ych praw  u ż y w a ć ,  co chrze-  
śc ia n ic ,  w y j ą w s z y  w  tym  przy pa dk u ,  g d y b y  d o w ie d z io n o ,  że  ży d z i  są  
z ły m i  obyw atelam i. N ie  o d w o łu ję  s ię  do tej o k o l iczn o śc i ,  że ży d z i  zasłu­
g u ją  przez s w e  przy m io ty ,  jako  do b rzy  i p ra w o w ic i  o b y w a te le  na nasz sza ­
c u n e k ,  pon iew aż  nie chcę w y p raszać od w as  łaski dla m oich braci ż y d o w ­
sk ic h ,  lecz zastanow ię  się  pokrótce nad zarzutam i,  które c zy n ią  przec iw  
ich  przypuszczen iu  do parlamentu. U tr zy m u ją ,  źe jeże li  p rzy p u śc im y  ż y ­
d ó w ,  natenczas kraj utraci znamię chrześc iańsk ie ,  a n iew iern i  będą p iasto­
w a ć  rozmaite  publiczne urzędowania . Z a p r z e c z a m , aby k tok o lw iek  miał  
p e w n o ść  w zględem  uczuć religijnych d r u g ie g o ,  chociażby  się  podpisa ł  na 
p e w n e  w arunki sw ojej  w iary .  N a z y w a ją  A n g lią  krajem chrześciańskim,  
chociaż jest  za lu dn ion y  mieszkańcami różn ych  w y z n a ń .  W e d łu g  takiej lo ­
g i k i ,  m oże  się  ciało pra w o d a w cze  n a z y w a ć  chrześc ijań sk iem , chociaż zasia­
da w  gronie  jeg o  kilku c z ło n k ó w  należących do religi ży d o w sk ie j .  — Co 
się ty c Zy  ograniczeń ,  które c ią ż y ły  na żydach  w  w iekach  barbarzyństw a,  
przyzn ać  w y p ada,  ze zydz i  w ó w cza s  w ie le  w yc ierp ie l i  od p r a w o w ie r n y c h ;  
w  czasie zaś naszej roformacyi o g łoszone  o św ia d cz e n ie ,  w y m ie rz o n e  b y ło  
g ło w n ie  p rzec iw  kato likom , a nie żydom . Inni u t r z y m u j ą ,  że prz y p u szc z e ­
n ie  ż y d ó w  do parlanie n tU , sprzeciwia  s ię  k o n s t y t u c y i ,  źe  chrześcijaństwo  
j e s t  uznaną religią  przez k o n sty tu cy ą  angielską. T e g o  nie przypuszczam ,  
bo nie masz ani jcdneg0 miejsca w naszej k o n s t y t u c y i , k tóreby  nie d o z w a ­
la ło  ży do m  zasiadać w  parlamencie. M ó w i ą ,  że  żydz i  tw o r zą  lud dla s ie­
bie o so b n y ,  temu zydz i  zaprzeczają. W  rzeczy  samej nie tw o r z ą  oni ludu  
o s o b n e g o , lecz są  połączeni ze  sp o łeczeńs tw em  ściśle. Ż y d ,  jako  poddany  
francuzki ,  p r z y w ią z a n y  je s t  (j0 F ranc y i ,  podobnie  jak  ż y d  angielski do A n ­
glii .  G d y b y  n a w et  było p r a w d ą , źe żydzi  do sw e g o  kraju nie ty le  są  p r z y ­
w ią z a n i ,  co chrześcianie, natenczas w inę  przypisać  n a leży  prześ ladow aniom ,  
k tórych  byli  ofiarą. Zapaleni or todoxy  u trzy /nnją  p rzec iw  n im ,  źe  proro­
c tw a  na nich się  sp e łn i ły  i przepow iedziano  ich rosproszen ie  s ię  po  św iec ie .  
G d y b y  to faktum b y ło  d o w o d em  przec iw  n i m , d o k ą d b y śm y  p r z y  takich za­
sadach zasz l i?  W e  F ra n cy i  p o w a ża ją  ż y d ó w  i p r z y p u szc z a ją  ich do naj­

w y ż s z y c h  urzędów . W  A n gli i  p rzypuści l iśm y  ż y d ó w  do  o byw ate lsk ich  
u r z ę d ó w ,  a przed kilku dniami ż y d  składał p rzy s ięg ę  ja k o  alderman L o n ­
d y n u  P o w ta rz a m ,  któż śmie w y tk n ą ć  granice p rzep o w ied n io m ?  K tóż  się  
o d w a ż y  u t r z y m y w a ć ,  że B ó g  p o z w o l i ł ,  aby ż y d  m óg ł  b y ć  w y b r a n y  na 
radzcę m iejsk iego ,  ale nie na członka parlamentu? N a z w is k o  ż y d ,  b y ło  
dawniej w  p o g a rd z ie ,  ale dziś przesąd ten u s ta ł ,  szczególniej  w  s to l icy  tej, 
gdzie  7 0 0 0  w y b o r c ó w  obrało na zastępcę  sw e g o ,  potomka pogardzonego  p o ­
kolenia. Jeże l i  mnie kto zapyta o g ł ó w n y  p o w ó d  do mojego w n io sk u ,  na­
tenczas o d w o łu ję  się  naprzód do naszej k o n s ty tu cy i ,  która każdego p r z y p u ­
szcza do z a s z c z y tó w  i publicznego p o w a ża n ia ,  na które talent jeg o  i praca  
z a s łu g u ją ,  która je s t  n ieprzyjació łką w sze lk ich  ograniczeń i w y łą c z a ń .  
W  imie tej drogiej nam k o n sty tu cy i  w z y w a m  iz b ę ,  a) e b y  zniosła ostatni  
ślad religijnego prześ ladowania  i uprzedzeń w i e k ó w  barbarzyńskich. Ż ą ­
dam w  imieniu k o n s ty tu c y i ,  aby żydzi  zostali p r zy p u szczen i  do w szys tk ich  
p r a w ,  które s ta n o w ią  chlubę ob y w a te l i  angielskich. W  imie św ię te j  w o l ­
ności i sp raw ied l iw ośc i  zaklinam w a s ,  błagam w  imie ch r ze śc ija ń s tw a ,  któ­
re nakazuje pok ój  i m i ło ść ,  »nie czyńcie  drugim, czegobyśc ie  nie  chcieli,  
a by  wam czy n io n o . , ,  przyjm ijcie  w n io sek  m ó j ,  o zniesienie ograniczeń  p o ­
l itycznych  i o b y w a te lsk ic h ,  które c iążą na żydach.

S ir  R. Jnglis naczelnik s tronn ictw a panującego  kościoła w y s t ą p i ł  temi  
s ł o w y  przec iw  w n io s k o w i:  chodzi tu o bardzo w a ż n ą  kw estyą .  T y m c z a ­
sem żądam p rzeg łosow ania  nad w n io s k ie m ,  a g d y b y  go  p r z y ję to ,  będę  się  
jem u opierał z w szy s tk ich  si ł moich. W s z y s t k ie  w n io sk i  tego rodzaju z w a l ­
cza łem , a żaden z nich takiej nie obudzał  o b a w y ,  co dz is ie jszy .  D z iw ię  się,  
źe o tym  w n io sk u  nie w spom nian o  w  m o w ie  od tr o n u ,  lubo  ca ły  gabinet  
nań się zgadza. N ie  zachodzi tu k w es ty a  m iędzy  żydam i a chrześcijanami,  
ale m iędzy  chrześcijanami a niechrześcijanami. (Dal. c iąg  nast .)

W  N o w y m  Orleanie od 5 .  do 2 0 .  P aździern ika ,  umarło na żó łtą  febrę  
2 5 4 4  m ieszk a ń c ó w ,  pom iędzy  temi 9 2 6  n iem ców . W  Kanadzie w  czasie  
lata zmarło na gorączkę  o k r ę to w ą  9 0 0 ( 1  n o w o  p r z y b y ły c h  w y c h o d ź c ó w .

A k cy o n a ry u sz e  banku North and S o u t h - W a le s  w  L i v e r p o o l ,  odbyli  
ogólne  zgromadzenie.  O dczytano sp ra w o zd a n ie ,  z k tórego  się  pokazuje,  źe 
a k ty w a  banku w y n o s z ą  6 4 3 , 7 4 1  f. st. p a s sy w a  zaś 4 9 1 , 1 7 3  f. s t . ,  zażą­
dano przytem  utw orzen ia  1 0 , 0 0 0  akcyi n o w y c h  po  1 0  funt. st. mających  
p rzynosić  7  procent. Jeżeli  kapitał z tych  akcyj zebranym  z o s ta n ie ,  bank 
rozpocznie  s w e  w y p ła t y  3 .  S tyczn ia .

K orrespondencya  m ięd zy  A n g lią  i F ra n cy ą  z j e d n e j ,  a Indyami w s c h o -  " 
dniemi i Chinami z drugiej s trony ,  przez M a r s y l i ę ,  pomnaża się  w  nad­

z w y c z a jn y m  stosunku. Ostatni g o n iec  w z ią ł  z L o n d y n u  4 6  a z P aryża  2 7  
w o r k ó w  l i s t ó w ;  w  każdym  w o rk u  z n a jd o w a ło  s ię  w  przecięciu po  5 0 0 0  
l i s tó w ,  czyli  razem 2 3 0 , 0 0 0  l is tó w  angielskich i 1 3 5 , 0 0 0  francuzkich.

P o r t u g a l i a .
M o r n i n g  C h r o n i c i e  ogłasza w iadom ości  z  L izb o n y  do 3 0 .  L is to pa ­

da. N o w e  w y b o r y  do k o r tezó w  rozp oczęte  zo s ta ły  p o d łu g  zasad protoku łu  
lon d y ń sk ieg o  w  calem k r ó le s tw ie ,  w  niedzielę  dnia 2 8 .  z. m. O ile w  chwili  
odejścia paketbotu w iadom o b y ł o ,  w  s to l icy  w y b o r y  za panem Costa  
Cabral przem aw ia ły .  Na 4 7  k o le g ió w  w y b o r c ó w  znajdujących  się  w  okrę ­
g u  lizbońsk im  9  g ł o s ó w  tylko b y ło  za se p te m b r y s ta m i , zdaje się  w i ę c ,  iż  
rezultat ostateczny  p o m y ś ln y m  dla nich nie będzie. P o łożen ie  ich znacznie  
się  polepsza w  miastach w z d łu ż  rzeki leżących  w  kierunku C in tr a , gdz ie  
w y b o r y  zdają się  przechylać na stronę  sep tem b ry stó w .  S iedm naście  miast  
drugiego rzędu w y b ra ło  cz ło n k ó w  stronn ictw a sep tem b ry sto w sk ieg o .  D otąd  
skutek w y b o r ó w  w St. Ubes i w Cintra nie b y ł  w ia d o m y  w  Lizbonio.

Na dni kilka przed rozpoczęciem  w y b o r ó w  chodziła  w ie ść  o  przes ilen iu  
ministerialnem. Jakkolw iek  nastąpiło  u r z ęd o w e  zaprzeczenie  tej w ieści,  
znalazła ona przecież w ie le  w ia ry  w  publiczności.  G ło s z ą ,  iż w łasn e  
stronn ic tw o  m in istrów  nie zdoła ich m ianow ać  deputow anem i do k ortezów .  
Zdaje się, iż dostrzegli  oni sparaliżowania  przez w p ły w  tajny w ła d z y  w  ich  
ręku pozostającej.  W sz y s tk ie  te okoliczności  z n iew o l i ły ,  jak  m ó w i ą ,  m i­
n is tró w  do podania s ię  do d y m isy i .  G dy przecież tego zamiaru nie w y k o ­
nal i ,  zdaje s i ę ,  iż wieści  te b y ły  nieuzasadnione, lub też, źe  kr ó lo w a  za ła­
godziła  drażliw ość  teraźniejszych s w y c h  doradzców.

B e l g i a .
B r u k s e  l a dn. 1 7 .  Grndnia. — W czo ra j  rozdzielano medale p o m ięd zy  

fabrykan tów  rozm aitych  przedm iotów  będących na w y s t a w ie .  P a n o w ie  
D e la h a y e ,  Brouckere  mieli przy tej sposobnośc i  m o w y ,  a 2 3 7  robton ików  
(p o m ię d z y  tym i 1 8  kobiet) o trzym ało  z rąk króla nagrody

N i e m c y .
M o n a c h i u m ,  dn. 1 3 .  Grudnia. —  Od kilku dni rozm awiają  tu p o ­

w szechnie  o obsadzeniu granicy  szwajcarskiej ,  g d y b y  sejm w a ln y  szw ajcar ­
ski niechciał zw ażać  na żądania A u s t r y i ,  P ru ss  i Francyi.  P o n ie w a ż  obsa­
dzenie  Szw ajcary i  bez B a w a r y i ,  W ir te m b e r g u  i Badenu nastąpić nie  może,  
przeto władza rzeszy  niemieckiej ma w e z w a ć  r zą d y  w  ty c h  krajach do  
udziału w środkach p rzed sięw ziąć  s ię  mających pr z ec iw  S z w a jca ry i .  Opinia  
publiczna ośw iadcza  się  przec iw  tym  środkom i sp o d z ie w a m y  się nie bez*  
p o w o d u ,  źe rząd bawarski temu się  oprze nie ty lko  dla t e g o ,  źe  B aw ar ią  
w ią ż ą  stosunki ha n d lo w e  z S z w a j c a r y ą ,  lecz j e s z c z e ,  źe w  S z w a jc a ry i  nic  
nie  z a s z ło ,  dla c z e g o b y  B a w a r y a  miała p r z ec iw  nićj w y s tą p ić  zbrojno.



R ó w n ie  i W it te n b e rg  nie  je s t  po ch o p n y  do in terw encyi.  M ów ią  w  ogól­
nośc i ,  źe wielkie m ocars tw a p o w in n y  tę sp raw ę  o zasady same popierać, 
i źe średnie i małe pań s tw a  n iem ieckie ,  nie zapytane  dawniej o zdanie, 
m ają  p raw o  po sobie nie mieszania się do sp ra w  szwajcarskich.

N E K R O L O G .
(  N adesłano.)

Dnia 2 0 .  G ru dn ia  oddano  os tatn ią  p rz y s łu g ę  zmarłem u w Bagrowie 
k ap itano w i b y ły ch  w o jsk  polskich J ó z e f o  w i D  o b r o g o j  s k  i e m u. B y ł  
to  g o d n y  obraz obyw ate la .  — Szes'ódziesiąt i dw a lat p rze ży w szy  w nieza­
chw ianej p raw o śc i  i cnocie ,  każdego ,  k tokolw iek  go znał,  dobrocią  sw oją, 
p rzy jaź n ią ,  radą ,  jedynćm  n aw e t  uściśnieniem dłoni zo b o w iązy w ał od razu, 
n ieogran iczając  się bynajm niej na rodzinie  i p rzyjaciołach sw oich , — św iad­
czy  o tem s łu ż b a ,  co b y ła  za trudn iona  p rz y n im ,  św iadczy w łośc ian in ,  co 
m u  rolę  u p ra w ia ł ,  iż im b y ł  czeraś w ięce j ,  niż dobrym  p an em , b y ł  im 
d rugim  ojcem. W  dn iu  exportacy i pobliscy włościanie tłumnie przybiegli 
p rzed  mieszkanie nieboszczyka, nalegając usilnemi prośbami, aby im p o zw o ­
lono przenieść ciało z d o m u  do kościoła. — K tó żby  się b y ł  o p a r ł ,  k tóżby 
m óg ł takiej p rośbie  o d m ó w ić?  —  P ubliczna  cześć W am  go sp od arze ,  coście, 
do sp raw ied liw y ch  łez rodz iny  zmarłego i w aszą  przymięszali rzew ność  
i dowiedli p rzed  św ia tem ,  iż od w aszych  serc do serca praw ego  obyw ate la  
nie taka d ługa  p ro w ad z i  d ro g a ,  jak  się n ieraz w ydaje  innym . P rzy jm cie  
to  podziękow anie  słusznie wam się należące. — 0  zas ługach ,  k t ó r e ś ,  p. 
D o b r o g o j s k i  po ło ży ł  dla k ra ju  nie m ów m y, on sam n igdy  o nich nie 
m a w ia ł ,  b y ł  p rz e k o n a n y m ,  iz zadość uczynił  p ow ołan iu  i pow innościom  
sw oim  jak o  człowiek i żołnierz .  W .
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O d p o w i e d ź .  —  T e n ,  k tó rem u okoliczności ściśle są znan e ,  ośw iad­
cza panu  hrabiemu f .  D . , k tokolwiek on j e s t :  iż w b roszu rze ,  k tó rą  w y ­
rokiem skazany L. Mierosławski napisał jako  odpow iedź  na och ydny  list 
polskiego szlachcica do księcia M et te rn icha ,  pod literami T .  D. żadnej p e ­
wnej osoby oznaczyć nie zam ie rzy ł ,  lecz ty lko  niewiadomego au to ra  ow ego 
l is tu ,  jak o  i a ry s to k racy ą  w  ogólności,  k tórej ten a r ty k u ł  je s t  organem.

Nie je s t  przeto  w iną  M ierosław skiego , jeżeli ktoś tak je s t  naiw nie  u -  
p r z e d z a ją c y m , ze odgadł siebie jako  ty p  w literach począ tk ow ych  T .  D .

Co zaś się tyczy ob aw y  pana T. D . ,  odtąd  nie m i t y c z n e j  o s o b y ,  
względem przysz łych  zeznań Mierosławskiego, może się u sp o k o ić ,  g dyż  go 
zapew niam y : iż L. M ierosławski przestaje  na p ie rw szym  w y r o k u  i od niego 
nie apeluje. (Z  e i t u n g  s h a l l e . )

W IA D O M O Ś C I H A N D L O W E .

B e r l i n ,  d. 22. G ru d n ia .  —  N a  w c z o ra js z e j  g ie łdzie  z b o io w e ' j  c e n y  
b y ł y  ( l icząc  w e n c p e l  o  25  sze f lach )  jak  n a s t ę p u je :  p sz e n ic y  6 4 — 72 la l . ;  
ź y la  w m iejscu  4 6 — 48 ta l . ;  z d o s t a w ą  w  K w ie tn iu  i M a ju  47} i 47 ta l . ;  
o w s a  4 8 /5 2  funt. na szefel 2 7 — 29 ta l . ;  4 8 -fun t .  z d o s t a w ą  na w io sn ę  2 9  
— 2 8 }  ta l . ;  jęczm ien ia  4 2 — 4 3  tal. S p ir i tu s  w  m ie jscu  135 k w . 8 0 °  T r a l -  
lesa 2 3 }  ta l . ,  z d o s t a w ą  na w io s n ę  2 5 } tal.

W r o c ł a w ,  20. G ru d n ia .  —  P sze n ic a  b iała  t r z y m a  się (za sze fe l)  75, 
8 2  d o  8 9  s g r . ; żó ł ta  7 3 ,  79 d o  84 sgr. Ż y ta  ciągle p r z y w o ż o n o  b a r d z o  
m a ło ,  a z te j p r z y c z y n y  z d ro ż a ło  o 1 lu b  2  sgr. i p ła c o n o  je  5 5 ,  6 0  d o  
6 3  sgr. Z ta rg o w n n o  w m ie jscu  40  w e n c p l i  ro s sy jsk ieg o  ży ta  8 0  fun t .  n a  
szefel w a ż ą c e g o  p o  46  ta l . ;  jęczm ień  p ła c o n o  47, 5 0  d o  55  sgr.; o w ie s  
2.9, 3 0 }  d o  3 1 }  sgr. N a  d z is ie jszym  ta rgu  d o w ó z  ż y ta  b y l  n ie s ły ch a n ie  
m ały .

Karty z powinszowaniem  
nowego roku i gładkie
p o le c a  L . M e r z b a c h ;  N r .  14. p r z y  N o w e j  ulicy.

R O Z P O R Z Ą D Z E N I E  
w z g l ę d e m  z a p r o w a d z e n i a  m i a r  p r z y  
s p r z e d a ż y  d r z e w a  o p a ł o w e g o ,  i i n n e  

n a  s k ł a d a c h  d r z e w a  m i a s t a  P o z n a n i a  
z a c h o w a ć  s i ę  m a j ą c e  p r z e p i s y .

C e le m  zap o b ie ż e n ia  d o ty c h c z a s o w y m  n ie d o ­
g o d n o ś c io m ,  k tó r e  p r z y  sp r z e d a ż y  d r z e w a  o p a ­
ło w e g o  na  tu te j s z y c h  sk ł a d a c h  d r z e w a  z a c h o ­
d z i ły ,  a  k tó r e  częśc ią  w  n ie o d p o w ia d a ję c e j  k o n  • 
s t r u k c y i  m ia r  d r z e w a  lu b  r a m ,  n iem n ie j  w  s p o ­
so b ie  u k ła d a n ia  d r z e w a  p r z y c z y n y  m ia ły ,  r o z ­
p o r z ą d z a  się co  n a s t ę p u j e :

§. 1. M ia ry  d r z e w a  w ra z  z ram a m i p o w in n y  
b y ć  d o  s p r z e d a ż y  na  są żn ie ,  p ó łs ą ż n ie  i ćw ie rć -  
sążn ie  u r z ą d z o n e  i s t ę p lo w a n e ,  w  ty m  s to s u n k u  
m a ją  też  c e n y  s p r z e d a ż y  u s ta n o w io n e .

§. 2 . A  źe  r a m y  p rz e z  z w ią z u ją c ą  l i sz tw ę  lub  
w  in n y  s p o s ó b  z a m k n ię te  s ą ,  p r z e to  p o w in ie n  
o d  —  na  p o b o c z n e }  ra m ie  n a z n a c z o n y c h  m ie r ­
n ik ó w  — p rz y n a jm n ie j  6  cali  w o l n y  p rz e d z ia ł  
d o  w z m ia n k o w a n e j  l i s z tw y  p o z o s t a ć ,  a b y  n a ­
k ła d a n ie  g ó rn e j  w a r s t w y  k lo t e t  n ie  u c ię ż y ć  i l a ­
k o w e  d o s ta te c z n ie  u z u p e łu io u e m  b y ć  m og ło .

§. 3  N a s tę p n ie  p o w i n n y  r a m y  d o  sążn ia  p r z y  
z w y c z a jn e j  t r z y s to p o w e j  d ługośc i k lo fe t  w  d ł u ­
gośc i  6  s t ó p ,  w  s z e r o k o ś c i  zaś p r ó c z  sześc iu  
s t ó p ,  k tó r e  d o  osiągnienia  rz e te ln e j  m ia ry  p o ­
t r z e b n e ,  je s zc ze  6  cali k u  u ła tw ie n iu  n a k ła d a n ia  
w o ln e g o  p rz e m ia r u  z a jm o w a ć ,  m iino teg o  ram a  
p o m i n ą w s z y  w z m ia n k o w a n ą  6 c a lo w ą  n a d  w y ż ­
s z o ś ć  w ie r z y te ln i e  o z n a c z o n ą  i n a k a r b o w a n ą  
b y ć  p o w in n a .

§. 4 . T o  sa m o  co  w  §. 1. d o  3. r o z p o r z ą d z o n o ,  
m a  i w  ty m  ra z ie  ściśle  b y ć  d o p i l n o w a n e ,  g d y  
d la  sążn i ,  p ó łsążn i  łu b  ćw ie rć sążn i ,  o s o b n e  r a ­
m y  lu b  m ia ry  s p o r z ą d z o n e  zo s tan ą .

§. 5. P r z y  n a p e łn ia n iu  r a m ó w  m u szą  k lo f ty  
^pod ług  d łu g o ś c i ,  o s t rą  s t ro n ą  jak  n a jb l iże j  je d n a  
d ru g ie j  u ło ż o n e  by ć .  K u p u ją c y m  d i z e w o  z o s t a ­
w ia  się d o  w o l i  n a ło ż e n ie  d r z e w a  a lbo  o so b iśc ie  
u s k u te c z n ić ,  łu b  p rz e z  s w y c h  lud z i  u sk u teczn ić  
k a z a ć ,  ta k ż e  w o ln o  im je s t  p rzez  k u p c ó w  ju ź  
u ło ż o n e  d r z e w o  p o w tó r n i e  p rz e ło ż y ć .

§. 6. W  ra z ie  m ierzen ia  r ą b a n e g o  d r z e w a  t r z e ­
b a  a lb o  ty le  w a r s t w  je d n e  p o  d ru g ie j  w  ram y ,  
k t ó r e  w  m o c n e  l i sz tw y  p o s t r o n n e  z a o p a t r z o n e  
b y ć  p o w i n n y ,  n a p a sa w a ć  ile  d o  p rze s ta w ien ia  
d o s ta te c z n e j  3  s to p y  d ług ie j  k lo f ty  p o t r z e b a ,  lu b  
te ż  r a m ę  ty le  r a z y  p o je d y n c z ą  w a r s tw ą  napełn ić .

§ .7 .  D o s ta r c z e n ie  i u s ta w ie n ie  w z w y ż  p r z e ­
p is a n y c h  m ia r  jest r z eczą  p rz e d a ją c y c h  d rz e w o ,  
n a  k tó r y c h  z a ra z e m  i k o sz ta  s t ę p lo w a n ia  c iążą.

§. 8. W  ra z ie  u ż y w a n ia  m ia r  (p rzep isom  n i­
n ie j s z y m  n ie  o d p o w ia d a ją c y c h  lu b  za in n e  p r z e ­
k ro c z e n ia  k a ra  1, d o  5. t a l a ró w  lu b  s to s o w n e  
w ięz ien ie  u s t a n o w io n ą  zos tan ie .

IN ies tęplow ana m ia ra  p o d le g a  p ró c z  tego  k o n -

f i sk a c y i ,  a w  ra z ie  jeżeli m ia ra  n i e  r z e t e l n a ,  
w te n c z a s  p o d łu g  p rz e p i s ó w  §. 19. p ra w a  d o t y ­
c ząceg o  się m iar i w a g  z dn ia  16. M aja  1816. r. 
p o s t ę p o w a n e m  będz ie .

§ .9 .  N in ie jsze  r o z p o r z ą d z e n ie  o d b ie r a  w r e s z ­
cie d w a  m iesiące  p o  u z u p e łn io n e j  p u b l ik a c y i  
sk u tek .

P o z n a ń ,  dn ia  18. P a źd z ie rn ik a  1847.
K r ó l .  D y r e k t o r i u m  P o l i c y  i.

U w ia d a m ia m  n in ie jszem  P u b l iczno ść ,  iż w  b r o ­
w a rz e  m oim  p r z y  f o lw a r k u  M e c h  n a c z  p o d  
m iastem  K c y n ią  p o ło ż o n y m ,  dziś n a k ła d e m j lo -  
w a r z y s t w a  u t r z y m y w a n y m ,  o d  d n i a  15. b i e ź / m .  
n a  n o w o  r o z p o c z y n a m  p o  d ług ie j  n ieb y tn o śc i  
w  d o m u  f a b r y k a c y ą  p iw a. R o b io n e m  o n e  b ę ­
dz ie  na  s p o s ó b  i w  sm ak u  z u p e łn ie  an g ie lsk im ; 
w  d w ó c h  g a t u n k a c h ,  m o c n e  n o sz ą c e  n azw ę  
A l e ,  i s ł a b s z e ; o d  w y ż  w y r a ż o n e j  d a ty  na 
k a ż d e  zażąd an ie  d o s ta r c z o n e m  b y ć  m oże. N a d ­
m ien iam , źe  żą d a ją c y  p iw a  z m ie jsc  n a jw ięc e j  
o d d a l o n y c h ,  n ied o zn a ją  żad u e j  t r u d n o ś c i ,  a lb o ­
w iem  d o b r o ć  i t rw a ło ść  on og o  na n a jd łu ż sz y  
p izec iąg  czasu  z a ręc za  się. P ró c z  tego  k aźd en  
g a tu n ek  p iw a  w y s y ła ć  się b ęd z ie  w b e c z k a c h  
d o  b r o w a r u  n a le ż ą c y c h ,  —  a n iże j p o d p is a n y  
u ż y je  w sze lk ich  s t a r a ń ,  a b y  ta k o w e  jak  n a j t a ń ­
sz y m  k o sz te m  d o s tać  się m o g ło  żąd a jące m u .  —  
C e n a  p iw a  j e s t :  b e c z k a  z w y c z a jn a  T a l .  5 ,  p ó ł  
bec zk i  T a l .  2 } ,  ćw ie rć  T a l.  1. sgr. 7}. P iw o  zaś 
s łab sze  o pól w y ż  w y ra ż o n e j  c e n y .  —  U p r a s z a  
się o f r a n k o w a n ie  w sze lk ich  l i s tów .

M e c h n a c z ,  dnia  11. G ru d n ia  1847.
G a r c z y ń s k i .

Z e  s k ła d ó w  W a r s z a w s k i c h  n o w ą  n a d s y ł k ę  
n a jw y b o rn ie js z e j  h e r b a t y  w  ty c h  d n iach  o t r z y .  
m a ła m ;  ja k o  też  z P a ry ż a  w ie le  p ię k n y c h  t o w a ­
r ó w  z a s to s o w a n y c h  d o  o b e c n e j  p o r y  r o k u ;  dl a

m ę ż c z y z n  ch u s tk i  n a  s z y j e ,  d o  n o s a ,  sze lk i  i 
w ie le  in n y c h ;  d la  dam  p ięk n e  i tan ie  hafty ,  t iu le ,  
w s z y w k i ,  w s tą żk i ,  c h u s tk i ,  k r a w a tk i ,  w e lo n y  
itp  Nici i guz iczk i d o  k o sz u l  angielskie s p r o w a ­
dziłam i p o  n a ju m ia r k o w a ń s z y c h  ce n a c h  s p r z e ­
da ję .  J a b ł k o  w  s k  a.

^  W y b ó r  zegarków *  fabryki 
P a l l i a  o t r z y m a ł  L w u  *

G. G. B l a u  p o d  Nr. 35. W r o c ł .  u l icy .

Ilictator,
Cincinnatus i Mutius Scaevola

w e łn i ł e m  i z d r o w e m  się w  ty m  r o k u  sz c z y c ą c  
p o to m s tw e m  po lec ić  je  m o g ę ;  o d  14go G ru d n ia
d o  p ie rw sz eg o  S ty c z n ia  p r z y b y w a ć  b ę d ą  św ie ż e  
( r a n s p o r ta  d o  H o te lu  B e r l iń sk ie g o  w  P oznan iu .  
C e n y  są s ta łe  i z  w y ją tk iem  k ilku  w y b o r o w y c h  
t r y k ó w ,  d o  w y s o k o  p r a w n y c h  o w ie c  p r z e z n a ­
c z o n y c h  , n a b y ć  ich m o żna  p o  15, 20  i 2 5  T a l a ­
ró w . N a b y w a j ą c y  te raz  je d n ę  c z w a r tą ,  na  w e ł ­
n ia n y m  ja rm a rk u  t r z y  c z w a r te  w a lu ty  jes t  z ł o ­
ż y ć  o b o w ią z a n y .

L u d o m y ,  dn ia  10. G r u d n ia  1847.
I g n a c y  L i p s k i .

Dn.22. U rudnia
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P s z e n ic y  szefel . . . 2 6 8 2  15 7
Z y ta  d t .............................. l 18 11 1 23 4
J ę c z m ie n ia  d t ............................ l 2 0 — 2 ---
O w s a  . d t ............................... — 26 7 1 1 1
T a la r k i  d t ......................... 1 10 — 1 18 U
G r o c h u  . d t .  . . . 1 18 11 1 27 9
Z iem n iak ó w  dt.  . . . . — — — --- — —.
S iana  cel n a r  . . . __ 27 6 1 --- _
S ło m y  k o p a  . . 5 10 — 5 25 —
M as ła  g a rn ie c  . . . 2 7 6 2 15 —

N a z w y  k o ś c i o ł ó w .

W  sobotę dnia 25. i niedzielę dnia 26. 
Grudnia 1817. r. będą mieli kazanie

W  ciągu tygodnia od duia 
16. do 22. Grudnia.

p rzed  południem . po po łudniu .
urodź, się umarto 1 Ślub 
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W  kościele katedralnym . . . . X. Podk. Zienlkiewicz 3 1 _ 6 3
Dnia 26. Grudnia . . - W ik .  Paliewicz.

W  kośe. lam. S. Maryi M agd. . - Mans. Amman. _ 1 4 3
D nia 26. Grudnia . . - Man. Prusinowski. X. Man. Prusinowski.

W  kościele S. W o jc iecha  . . . - Man. P rokop . _ — 2 ■ 2 1 ...

Dnia 26. Grudnia . . Tenże.
W  kościele S. M a r c i n a ............ - Dziek. Kamieński. . „  «— 3 5 4

Dnia 26. Grudnia . . Tenże _ _ -

W  kościele dawn. X X .  Domin. - Pr. Tomaszewski. X . Man. Amman. _ ,_ _ _

Dnia 26. Grudnia . Tenże _
W kość. S iós tr  miłosierdzia . —  _ _ ___ _ _
W  kość, ewaniel. S. K rzy ża .  . Superintend. Fischer. Pastor Friedrich. 6 2 3 1 1

Dnia 26. Grudnia . , Pastor Friedrich. Superintend. Fischer.
W  kośe. en am e l.  S. P io tra  . . IV. Kons. D r Siedler. _ 1 .— 1 1

Dnia 26. Grudnia . . T enże
W  kościele garnizonowym . . Nadkazuodz. Njcse. — 3 I 2 2 .

Dnia 26. Grudnia . . Kazn, dy n ,  Simon.
Lokal kościeln. gminy luterauskiej Pastor Dr. F ranke Past. Dr. Franke. 1 — — — —

Ogoleni . . • 17 6 23 15 1


